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D U o d  sk erować mtadzież nasza
p i uk®ńaen:u sz loty powszechne !

Lwów, 10. września, 
pytanie to, obecnie po rozpoczęciu 

roku szkolnego, jest niezwykle aktual­
ne, bo napełnia troską cały  szereg ro­
dziców, którzy biedzą się, gdy nie u- 
mieszozą dziewczynki w gimnazjum, 
lub seminarium A ponieważ troskę tę 
odczuwają nader silnie matki, dlatego 
warto na tern miejscu omówić tę wa- 
£ną kwestję. Rodzicom zdaje się za­
zwyczaj, że ogromna krzywda stała się 
córce, gdy traci możność zostania u- 
rzędniczką i pobierania stałej, choćby 
bardzo niskiej pensji. Pogląda ten mści 
się na naszem życiu społecznem i . jest 
smulnym oddźwiękiem czasów niewoli.

Niewola wiekowa zostawiła nam w 
tej dzielnicy to bałwochwalcze trzyma­
nie się „cesarskiej klamki11, to marze­
nie o urzędzie, o emeryturze.

Tak nas Austrja wychow ała 
Celem zaborców było tępienie celo­

we rodzimego przemysłu, poniżenia 
rzemiosła i pracy ręcznej.

Wszakże stało się u nas przysło- 
wiowem powiedzenie: nie ucz się, pój­
dziesz do szewca —  a zagranicą całe 
marzenie młodzieńca: ukończysz szko­
ły, pójdziesz do rzemiosła, wyjedziesz 
na paię lat .z kr iju, a wróciwszy, zało­
żysz wzorowy warsztat pracy, mając 
może przy nazwisku doktorski tytuł 

Oto zasadnicza różnica pojęć, oto 
■tajemnica dobrobytu —  nie naszego.

Jeżeli Państwo ma się wzbogacić, 
jeżeli mamy zapewnić sobie byt nieza­
leżny, nie starajmy się o falangi urzęd­
ników, ale z duszy, serca i przekona­
nia najgorętszego, wołajmy o szkoły za­
wodowe i zapełniajmy już istniejące.

Bierzm'11' przykład z  sąsiadów na­
szych, którym przecież niepodobna od­
mówić zmysłu praktycznego, a którzy 
mają u siebie przewagę szkół zawodo­
wych, wysoko stojących już od w. 
XVI. Stąd ich dobrobyt, stąd podstawa 
finansowa, nawet po przegranej wojnie.

Urzędnik żąda św ladczeń od Pań­
stwa, przemysłowiec sam świadczy i 
świadczy hojnie.

Nie zbawią Polski najpiękniejsze 
programy polityczne, podniesie ją w  o- 
czach Europy majątek osobisty obywa­
teli i niezależność ekonomiczna. Ma­
jątek zaś najłatwiej zdobędzie obywa­
tel, pracujący w wolnym zawodzie.

Szkoły zawodowe są szkołami przy­
szłości, a w chwili, w której zna'dą się 
me już w każdem miasteczu, ale w 
każdej wsi, wybije epokowa godz.na

wyziwolin, w której naród cały zda e- 
gzamin wielkiego rozumu i mądrej za­
pobiegliwości.

Znaczenie ich i wielka rola w życiu 
narodu już dziś zapewniona. Jeżeli 
Kuratorjum Szkolne w  corocznie po­
wtarzanym okólniku, poleca „propagan 
dę“  szkolnictwa zawodowego, używa­
jąc wyraźnie tego silnego słowa, to do­
wód, że zał łady te uważa za bardzo 
ważne i że gorąco je popierać będzie.

Stoi przed nami olbrzymie pole pra­
cy. Czeka chwili rozwoju przemysł 
tkacki, szklany, oęiam iczny, galante­
ryjnym, parasolniczy, kamaszkarski, 
trykociarski, czapkarski, skorniczy, 
hodowla jedwabników, przemysł gar­
barski, fryzjerski, hotelarski, gospodar­
stwa mlecznego, serowa-rstwa, ogrodni­
ctwa, sadownictwa, pszozelarstiwa i u 
prawy ziół leczniczych.

Miljardy leżą u stóp narodu, trzeba 
się tylko schylić po nie. Posiadamy

zdolności, wybitną, inteligencję, intu­
icję i spryt, wrodzony gust i smak, du­
żo fantazji i -oryginalności —  na co 
.czekamy?

Aż nam obcy tandetą swa rynek 
nasz zapełnią?

Nie pytajmy, dokąd skierowywać 
młodiziez I

Jedno przed nami: Szkoły zawodo­
we, a przez nie uczciwy, zasłużony do­
brobyt i niezależność ekonomiczna. —  
Żądajmy zakładania sznół zawodo­
wych i dążmy do rozwoju przemysłu 
rodzimego, do opanowania nietylko 
rynku własnego, ale i eksportu, łajmy 
towar najlepszy, zdrową konkurencję 
—  a zwyciężymy.

Nie pozwólmy sobie wydrzeć atu­
tów, w które dusza polska bogata, z  do­
bę tźmy się na odwagę w życiu, na sa­
modzielność, na przedsiębiorczość.

Pokażmy, że naród żyjący entu­
zjazmem, -szalony bohaterstwem, potę­
żny porywem ofiarności w czasie wojen 
rozumie dobrze w czasie pokoju, że 
trzeba pracy, rozwagi, skupienia i je­
szcze raz pracy. I

A pracować nauczy się młodzież w j 
szkołach zawodowych. H. J.

Z dziedziny mody

Na rydwanie przepychu 
i wspaniałości.

Lwów, 10. września.
Moda jesienna, która już w  ostat­

nich dniach zaczfna zwycięską kam­
panię przeciwko kreacjom letnim w 
przymierzu z obniżoną temperaturą, 
odbywa swój wjazd na rydwanie prze­
pychu i wspaniałości. —  Jest rzeczą, 
wprost zadziwiającą, w  ile nowych po­
mysłów wyrafinowanej elegancji po­
trafiły ją wyposażyć wielkie magazyny 
światowe

Strojny koronkowy atuuiczelc do sukni popołudniowej.

Wytworny płaszcz przybrany plisam i 
z w ysokim  kołnierzem , w ybitym  w ew ­
nątrz gronostajom  i gronostajow em i 

mans ..etami.

Jedynie na ulicę, zwłaszcza na 
przedpołudnie, oraz gdy się spieszy do 
zajęć zawodowych, dozwolona jest pro­
stota i niewyszukana linja ubrania. 
Tutaj króluje po dawnemu kostjum taii- 
leur, tylko żakiety są teraz dżuższe, o- 
raz widzi się więcej l-wurzędnyoh ża­
kietów zapinanych na 6 guzików. Rę­
kawy przy tych żakiecikach są węższe, 
tak, że można jt okryć mankietami rę­
kawiczek. Te ostatnie występują w 
bardzo bogatych wajrjamajch: z jasnego 
zamszu i renu era, a . także z g ansowa-



Tl r KO BILI A IV DOMU ; SALONIE' Mr. 191

zostanie przez nowoczesną kobietę chę­
tnie przyjęta. W  każdym razie i ona 
ulega dzisiejszemu prądowi mody, lu­
bującemu się .w pięknym, swobodnym 
rzucie fałdów, uwydatniającym nie­
zwykle wytworność maiei jalu, które 
dzisiaj, zwłaszcza na toalety wizytowe 
i wieczorowe są wprost nieporównane. 
Szczegćlnem uprzywilejowaniem w

Czarny płaszcz z szalowym gronostajowym kołnierzem. Suknia popołudniowa z srebrzystej erc.
pe satin, spódniczka z m odną obcisłą 

buskimi.
Modne akcesoria łoalcłowe: elegaii cka torebka i jedwabny parasol

nej skórki. Podobnie jak kostjumy, ró­
wnież płaszcze sportowe zachowują 
prostotę wykonania, chociaż i w nich 
widzi się często obok linji prostej bar­
dziej strojną linję faLstą.

Ogromnie wiele różnorodności przed­
stawiają toalety spacerowe popołudnio­
we. przyc-zem jak przy toaletach w izy­
towych i wieczornych zaznacza się 
tendencja do przedłużenia stroju, oraz 
skrócenia linji stanu.

Wraz z chłodniejszą porą roku po­
wracają do pełnego znaczenia przybra­
nia futrzane. Widzi się znowu przy 
płaszczach kołnierze szalowe, alibo w y ­
soko podniesione krótkie kołnierze, 
przyczem nowością jest to, że wykłada 
się j 3 nie od stromy zewnętrznej, ale od 
wewnątrz i jak? uzupełnienie stosuje 
się manszety futrzane, wznoszące się 
aż do wysokości łokcia.

Wielką rolę odgrywa gra kolorów, 
przyczem moda faworyzuje czarne pła 
szcze do białych futer, lub przeciwnie 
białe płaszcze przybrane czarnem fu­
trem. Kapelusze jesienne przynoszą ró-

ŻURNALE

wnież dużo nowych form, które nieraz 
dochodzą do wielkie! fantazy jnośei. 
Jako specjalna nowość ukazały się w 
Paryżu kołpaczki z wysojto podniesio­
ną dookoła kresą. Do takich kołpacz- 
ków nosi się narzucony luźno woal, 
który zyskuje* sobie znowu obecnie pra­
wo obywatelstwa.

Suknie popołudniowe i wieczorowe 
odznaczają sfę tendencją do silnego 
podkreślenia kobiecości. Skrócony stan 
i obciskający kibić staniczek przy fan- 
tazyjności spódnicy, czy  to rozpływają­
cej się w szeroki klosz, czy też zdobnej 
w d.raperjs, wolanty, godety, lub 1 feż 
bogate ryisze i fantazyjne szarfy po­
zwalają na uwydatnienie kobiecych 
kształtów i są najzupełniejszem potę­
pieniem „męskości" w modzie kobiecej.

Tę samą cechę kobiecośji da.je apa­
rycji kobiecej przyozdobienie biżute- 
rją- prześljczmc fantazyjne sznury szli­
fowanych kryształów na perły pendant 
na szyji, jak ,^eż pierścionki na pal 
cach i szerokie branzolety na rękach 
Wraca także do mody przy krótkim 
staniczku zarzucona już tak dawno tu­
nika, choć pod znakiem zapytania, czy

Z  hygjeny i medycyny domowej.

szymi i
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Lwów, 10. września 
Znane jest wróżenie na podstawie 

dzwonienia, szumu, lub też tajemnych 
rytmów, jał gdyby mistycznego puka­
n i- w  uchu. Zależme od tego, w  którem

zbliżającym się sezonie będzie się cie 
szyi znowu aksamit, zwłaszcza poły- i 
skłiwy, lekki jak marzenie velour chiif- 
fon, pannę i velours vegetal. Niemniej 
faworyzowaną. będzie lama, przytyka 
ny złotem taft, faille, oraz kotrodki w 
zupełnie nowych odmianach, pełne-wy 
twernej elegancji. Suknie wieczorowe i 
wizytowe są orzeważnie wydłużone sil­
nie w tyle, a nawet zakończone tre­
nem.

Przy zm.enionej tendencji mody, 
obcisłych staniczkach i skróconym sta­
nie, powraca do znaczenia zarzucony 
niemal 'zupełnie .jJJ jB ^ńićjj kilku la­
tach artykuł toalety kobiecej, a miano­
wicie gorset, bez którego trudno sfę bę­
dzie obejść, zwłaszcza do sukien w izy­

tow ych  i wieczorowych w najbliższym 
sezonie. Można jednak wyrazić pew- 
nośi, -żS-będzie on daleki od tych pan­
cerzy7, w jakie zakuwała moda ubie­
głych epok swoje nieszczęsne ofiary. 
Postępyahygjeny i zamiłowania do na­
turalności i swobody ruchów zabezpie­
czają nas przed F M  groźnym nawro­
tem. Nina.

m

uchu dają się słyszeć te tajemnicze sy­
gnały, wróty się pumyślność lub prze­
ciwnie. Wiarę tę w  tajemnicze głosy, 
pochodzące jakoby z naszego wnętrza, 
przekazały nam nasze baLki i prabao •

ki —  kobiety romantyzmu i mistyc* 
nych wierzeń. I daisiai jeszcze nie rzaa 
ko słyszy się pytanie: w którem uchu 
mi dzwoni?, przyczem stosownie do te 
go, czy  odpowiedź będzie trafna, czy 
nie, snuie się rozmaite horoskopy.

NowiJlzema medycyn--* jadnakowoż 
i w tym wypadku, jak w wielu in­
nych, rozwiewa romantyczne mrzon­
ki, tłumacząc ten objaw trzeźwo i re­
alnie Dzwonienie w uszach, jak też 
inne rozmaite szmery, dające się za­
uważyć, mają z.viązek ze stanem fizjo­
logicznym organizmu. Te głosy w e­
wnętrzne są często ostrzeżeniem, że w 
orgamźmie naszym n,ie wszystko jest 
w porządku; dlatego, zwłaszcza jeśii 
występują one stałe lub często, powin­
no się na nie zwrócić specjalną uwagę.

Najpowszechniej doświadczane dzwo 
menie w uszach nie zawsze ma pod­
kład chorobliwy. Wskazuje ono w każ­
dym razie na zwichnięcie równowagi 
organizmu bądź to podniecenie, bądź 
też wyczerpanie. Jeżeli jednak jest tyl­
ko chwilowe i występuje sporadycznie, 
nie jest oznaką poważniejszego zabu­
rzenia. Natomiast jeśli dzwonienie po­
wtarza się często i jest długotrwale, to 
najczęściej m ożna-się doszukać jakiejś 
poważniejszej przyczyny Jeszcze w 
wyższym stopniu odnosi się to do in­
nych szmerów, doznawanych w uchu, 
jak np. szumu w uszach, pukanie jak- 
guyby młoteczkiem, uraz głuchy szmer 
jakgdyby wzburzonych fal morskich.

Medycyna stwierdziła, że objawy 
te występują najczęściej przy „otoskle­
rozie", czyn zwapnieniu ' stwardnie­
niu narządów wewnętrznych ucha. W 
takim wypadku przychodzi zazwyczaj 
także przytępienie słuchu, a nieraz na­
wet zupełna głuchota.

Otoskleroza występuje częściej u 
kobiet aniżeli ,1 mężczyzn, Przyczyną 
jej powstania bywają w przeważnej 
części wypadków zaburzenia w  orga­
nizmie podczas stanu odmiennego, lub 
też 'przy porodzie. Powtarzają się one 
z coraz większą silą przy każdym na­
stępnym stanie odmiennym. Bywają 
jednak również wypadki, że właśnie 
przy następnem dziecku stan się po­
lepsza, a nawet następuje zupełne w y­
leczenie.

Dalszy związek między zmianami 
ziKhodzącemi w organizmie kobiecym 
a szmerami w uszach zachodzi rów­
nież w okresie przejściowym. Równo­
cześnie z  zanilkiem periodycznych funk 
cji płciowych doznajt*wiele kobiet hu­
czenia w  uiszach, lub też rytmicznego 
pukania. Ma to związek ze znariemi u- 
derz&niami krwi do głowy, wyśtępują- 
oemi w tym okresie. Jeśli .objawy te 
przychodzą z okresem w związku 
przejściowym niie posiadają zazwyczaj 
większego znaczenia, i po skończeniu o- 
kresu krytycznego same ustępują.

Niekiedy jednak niezależnie, od te­
go okresu u kobiet, także u mężpzyzn 
występują te.'śanię objawy. Wówczas 
należy poddać się badaniu lekarskiRj 
mu dia stwierdzenia, czy nie mają one 
związku z wadliwą-działcflnością serca 
lub /też systemu nerwowego. Często 
bowiem doznają tych objawów osoby 
chore na.serce, lub-tuż chore nerwowo, 
przyczem zazwyczaj można stwierdzić 
także, szybkie uderzenia pulsów. W 
tym wypadku odpowiednie leczenie 
właściwej choroby sprowadza także u- 
słanie nieprzyjemnych szmerów

Alfa.
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